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Księgi wypłat, obrachunkowe w y m a g a n e  przez In sp e k to r a t  P r a c y ,
H T  ju ż  s ą  d o  n a b y c ia  " W  
w  d ru k a rn i p o s p ie s z n e j

i i n n e
J- Szczecińskiego
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Dr. P. Ki n g e r |  I l a b o r a t o r j u m
s t .  o r d y n a to r  s z p it .  w o jsk . | f  £  CHEMICZNO - BAKTERJOLOGICZNE

 ___________  i "  %

Z niesienie stanu wyjątkowego
na obszarze Slarszawy.

s p e c j a l i s t a  chorób wenerycznych 
i skórnych.

(wlewania, szczepionki, analizy śrwi na syfilis). 
Przyjmuje codziennie: P a n ie  od f 2  
po poł., panowie od 4—7 pp., w niedzielę 
od 11—1 pp. TOWAROWA 3, I p.

CHEMICZNO - BAKTERJOLOGICZNE

D-ra med. S. WAtCHOWtCZOWEJ

Z a r z ą d
E lek trow n i M iejskiej

z  R ad om ia , p r z e n ie s io n e  do  
K a lisza  Al. J ó z e f in y  ffs 13, II p ię tr o
W Y K O f S Y W A  w s z e lk ie  a n a lizy
w zakres djagnostyki lekarskiej wchodzące 

(analizy krwi na syfilis i inne).
Czynne codziennie od 9—1 i od 3—6.

Z chorób wewnętrznych i dziecięcych przy
jęcia między 4—"7 po południu.

przypomina, iż bieżące rachunki za dostarczony 
prąd winny być regulowane najpóźniej w ciągu ty
godnia od daty ich doręczenia, gdyż po ‘tym ter
minie instalacje zalegające będą zamykane, do 
czego upoważnieni są inkasenci Elektrowni.

Jednocześnie Zarząd wyznacza dzień 15-go 
stycznia r. b. jako prekluzyjny do wyrównania 
kaucji i uregulowania zaległych rachunków z ubieg
łych miesięcy pod rygorem zamknięcia dostawy 
prądu bez prawa wznowienia tejże.

NESTLES M Ą C Z K A
SZWAJCARSKA

WARSZAW A\ W Dz. Ustaw, z dnia 1-go 
stycznia 1923 r. ukazało się rozporządzenie Rady 
•Ministrów z dnia 4 bn#  w, przedmiocie uchyle
nia stanu wyjątkowego, zarządzonego, na obsza
rze m. Warszawy. Rozporządzenie to brzmi:

„Na mocy arl. 124 Konstytucji, zarządza co 
następuje:

§ 1. Stan wyjątkowy na obszarze miasta 
Warszawy, zarządzony w dniu 16 grudnia 1923 
roku znosi się.

§ 2. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w 
życie z chwilą ogłoszenia. Z fą chwilą traci moc 
obowiązującą rozporządzenie Rady ministrowi z 
16-gć grudnia 1922 r. w przedmiocie zarządze
nia stanu wyjątkowego na obszarze m. Warsza 
wy, oraz wszelkie rozporządzenia wydane na 
jego zasadzie.

C—) WOJCIECHOWSKI 
Prezydent Rzplitej 

( ) SIKORSKI
Prezes Rady, min.

o

po 5.500 marek puszka 
s p r z e d a je  S k ła d  A p teczn y

Z a rz ą d  E lek fro w i M ie jsk ie j. P. Mossakowskiego, Wrocławska 35.
G łów ne w ygrane 11 ki. Coterji 

Państw ow ej

TELEGBJtllflY.
Kto obejmie tefce min. skarbu?

WARSZAWA'. Wbrew przypuszczeniom w, 
poniedziałek nie rozpoczął się jeszcze sezon po
lityczny. Posłowie przyjechali w. bardzo małej 
liczbie, wskutek tego obrady komisyjne -nie do- 
szły do skutku i zostały odroczone do przyszłego 
tygodnia. Najważniejszą kwestję, którą omawia 
no w kuluarach była kwestja obsadzenia teki 
m inistra skarbu. Wymieniano zrazu trzy nazwis 
ka- Władysława Grabskiego, Zygmunta Chrza
nowskiego, tudzież Władysława Byrki Ponie
waż jednak ani Grabski ani Chrzanowski nie 
zgodził, się na przyjęcie teki przeto prawdopo
dobnie teka przypadnie b\ kierownikowi tegoż 
ministerjów. za czasowi rządów Moraezewskiego 
Wład. Byrce, który obecnie jest posłem w klubie 
Piastowcówt

Zabiegi gen. Sikorskiego około grup umiar
kowanych, aby zyskać ich życzliwą neutralność 
przy utrwaleniu jego gabinetu nie zyskały j o- 

..wodzenia, ’

Nowa organizacja wzorowana na systemie 
trafik austrjackich, wprowadzona będzie, w. ży
cie prawdopodobnie z dn. 1 kwietnia rb\ Ilość 
dotychczasowych koncesji tytuniowych ma być 
znacznie zredukowana, A prawo ich otrzymywa
nia przysługiwać będzie przedewszystkiem im 
walidom zdemobilizowanym oficerom, wdowom 
i sierotom po wojskowych i urzędnikach.

WARSZAWA1 10. Mk 1000000: 6091 
•Mk. 500.000; 26737.

250.000: 25248.
80.000: 7582. 61567.
50.000: 11736. 23407, 41215.
40.000: 16120. 15754. 50902 

Mk. 30.000; 2520. 16883, 18255.
•Mk 25.000: 14033, 62922.
Mk 20,000 7450, 18703. 18837, 56795, 

60683.

•Mk.
•Mk.
Mk.
Mk. 13396.

Mk. 15.000: 2392, 16494, 16017. 25712,26649 
37937. 89340. 10769, 45041, 48404, 68562, 77182.

C zw arta serja biletów  
sfcarbowyd)

narady byłycb tniBlstrów
WARSZAWA1 10. Ministerjum skarbu zło

żyło do laski marszałkowskiej projekt wypusz
czenia nowej, IV-ej serji biletów, skarbowych na 
sumę lOOmiljardów marek.

Bratcbójstw o.
'CODZ 10. W Pabjanicach w nocy, z dnia 

5 na 6 bin., podczas sprzeczki politycznej między 
rodzonymi braćmi Szydełami na tle morderstwa 
prezydenta Narutowicza, jed •■’ • nich wydobył 
rewolwer i zastrzelił brata. Bratobó jcę aresz
towano.

WARSZAWA1 10. Wczoraj o godz. 10ipó{ 
rano pod przewodnictwem’ p. prezydenta Rze
czypospolitej rozpoczęła się w Belwederze zapo 
wiedziana konferencja byłych ministrów, skarbu 

Wr konferencji biorą udział: marszałkowie: 
Ratuj i Trampczyński, prezes Rady ministrów, 

K 9 i - i  . 1 0  & e n  Sikorski, kierownik ministerjum skarbuKł3!H!IWC Wlaa0l»0$Cl HlOtllitCKlO podsekretarz stanu, p. -Markowski, prezes Xaj 
,  j  ,  ,  wyzszej Izby Kontroli Państwa p. Zarnowski,o zaniknięciu korytarza pelsklego &

na zły stan zdrowia, do Warszawy nie mógł 
przybyć, natomiast przysłał swe uwagi, doty
czące spraw finansowych, na piśmie. •

Konferencja trwała do godz. 2-ej po poł. 
poczem nastąpiła przerwa obiadowa/ ' *y •

O godz. 4-ej narady zostały podjęte nanowo.

S p rzed aż  wyrębów tyrauiowyd).
WARSZAWA 10 W urzędzie monopolowym 

prowadzone są obecnie przedwstępne prace, 
zmierzające do zmian systemu sprzedaży wyro
bów. tytuniowych

BERLIN. ,,Vossische Zeitung" doniosła 
dziś rano o rzekomem zamknięciu polskiego ko
rytarza w: związku z projektowanemi sankcjami 
na Renie. Wiadomość ta wywołała w, całych 
Niemczech wielkie poruszenie. Wieczorna na
cjonalistyczna prasa zaznaczyłja w związku z 
tern konieczność działania Niemiec w kierunku 
zabezpieczenia się na przyszłość przeciwko po
dobnym zarządzeniom represyjnym, niedozwolo 
uym przez traktat Wersalski

Agencja Telegraphen Unióh zwróciła się w. 
związku z tą sprawg do rządowych kół berliń
skich. W kołach rządowych zaprzeczono po
wyższej wiadomości.

Wiadomość ta pozostaje w związku oczywi
ście z propagandą podżegania przeciwko sła
bym sąsiadom", jakie uprawia prasa niemiecka 
od czasu, gdy jej grozi okupacja zagłębia Ru- 
hry".

Sensacyjna groźba sowietów
PARYŻ Pisma paryskie podały dziś rano 

sensacyjną wiadomość, według której wskutek 
interwencji Brnckdorff-RantzaiTó. ma być. na 
wypadek wymarszu wojsk francuskich lia dolne 
łerytorja niemieckie, przeprowadzone natych
miastowe aresztowanie znajdujących się w Rosji 
obywateli państw, ententy, Serbj), Rumunii i 
Polski. v /

Aresztowani mają być uńiieśżezeni w obo
zie koncentracyjnym. 1 ‘ ' 1 1 - k
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i Rzym o wyborze prezydenta 
Blojdeebowskleao

RZYM. Zbliżony do W atykanu organ ka
tolicki „Corriere d‘Italia" zamieszcza korespon
dencję, ilustrującą sytuację w Polsce w związku 
% ostatniem i wydarzeniami, a podkreślającą, że 
w ybór Stanisława Wojciechowskiego na stano
wisko prezydenta Rzeczypospolitej jest zwycię
stwem koncepcji państwowej w Polsce.

Sądy doraźne d*a zamachowców
WARSZAWA' 10 Mini ster jum spraw* wew 

nętrznych wniosło projekt noweli do ustawy z 
diii a 30 czerwca 1919 r. o sądach doraźnych.

Nowela ta przewiduje oddawanie pod sąd 
doraźnych winnych przestępstwa, przewidzia te
go w artykule 99-ym kodeksu karnego, to jest 

zamachu na życic lub bezpieczeństwo osoby, 
piastującej najwyższy urząd państwowy w Rze
czypospolitej Polskiej.

Bstawa o rozbudowie miast.
Ustawa o rozbudowie miast ma już swoją 

historję.
Jeszcze w roku 1919. gdy było rzeczą jasną, 

że spraw a m ieszkaniowa nie da się załatwić u- 
staw am i o rekwizycji mwszkań, o ochronie loka
torów —ale że koniecznością staje się obudzenie 
ruchu budowlanego, powstały różne projekty 
rozbudowy, miast Między innymi związek miast 
polskich, wniósł w roku  1920 projekt utworzenia 
komitetów rozbudowy ui*żędów miejskich wy
łącznie dla spraw  budowy mieszkań. Dostarcza 
nie funduszów na ten cel załatwiał projekt przez 
udzielenie jednorazowych pożyczek norm alnych 
zwrotnych,—częściowo bezprocentowych w 
obligacjach m iejskich lub przez udzielanie za 
pomóg stałych, na pokrycie niedoboru miast 
rząd udzielił zapomogi w wysokości jednej Irze- 
ciej, a dwie trzecie m iała pokrywać gmina W 
domach wybudowanych z pomocą komitetu rozr 
budowy m iała obowiązywać ochrona lokatorów, 
i czynsz, jak w starych domach.

Dla innych domów projekt ustawy nie prze
widywał zupełnie ulg. P rojekt ten ze zm iana
mi pewnymi, dodanymi w  komisjach sejmowych, 
doszedł do sejmu. Sejm jednak projektu nie u 
chwalił, lecz przekazał go z powrotem komisji 
skarbowo-budżetowej wspólnie z miejską. 1 od 
tej chwili spraw ę tę ujm uje w swoje ręce poseł 
Federowicz, jako referent tej sprawy, zarazem 
ówczesny prezes związku miast polskich.

Rozumiejąc doskonale, że istota sprawy roz
budowy' leży w uzyskaniu taniego kredytu i moż

Pogrom Kalisza w r. 1914
podług zeznań naocznych świadków.
5 ilTfoimaczenie z rosyjskiego).

Znajomy, Sidlera z Ostrow a telefonista przy 
fVeu.skerze Nickdorf twierdził, że katastrofę wy
w ołał wystrzał dany z jednej z restauracji ka
liskich

Ranni żołnierze pruscy w szpitalu.św. t r ó j 
cy, twierdzili, że napadł na nich na ulicy Lipo
wej oddział kozacki, do którego niemcy rozpo
częli ogień z kulomiotów' Nikt z nich uie mó
wił, aby strzelano do nich z domów. Kula wy
dobyta u  jednego z żołnierzy przez doktora Si
korskiego okazała się kula z karabinu niemiec
kiego, N akoniec żołnierze niemieccy, którzy 
wstąpili do apteki Kalinowskiego zapewniali, że 
przy zabitych osobach cywilnych broni nie zna
leziono i strzelano do nich z rozkazu oficerów, 

Naoczni świadkowie poprzedzających strze
laninę zeznali, co następuje

Mieczysław Zbijewski student zeznał, że wra 
cając do rodziców na róg Józefiny i W rocław 
skiej o godzinie 11-ej w nocy widział wojsko
wych niemieckich jadących dorożką Gdy d o 
rożka znalazła się na t. z. Moście Kamiennym 
jeden z wojskowych w ystrzelił z karabinu  w. 
górę W 10 do 15 m inut później rozpoczęła się

ności dostarczenia gminom jak najwięcej ilości 
placów pod budowę—w  przeprowadzeniu tych 
dwuch zasad zogniskował swoje wysiłki. Obie 
też te zasady przeprow adził—i już w maju r. ub 
projekt miał się stać ustawą Przesilenie zep
chnęło ją z porządku dziennego obrad sejmu. 
Było rzeczą niemal pewną, że ustawy tej sejm 
nie uchwali. Dzięki zabiegom sprawa ta nie
spodziewanie weszła w ostatniej chwili na po
rządek dzienny sejm u i na ostatnim  niemal po
siedzeniu projekt o  rozbudowie iniast został li
chw alony.

Ustawa daje gminom tani kredyt na rozbu
dowę i prawo w yw łaszczania placów niezabudo
wanych na rzecz gminy.

Państwo udziela gwarancji do 20 mitjardów. 
m arek polskich dla obligacji mieszkaniowych, 
wydanych przez instytucje kredytowe, upoważ
nione przez m inisterjum  skarbu, udziela też gwa
rancji dla obligacji komunalnych, przeznaczo
nych na cele mieszkaniowe. Obligacje te będzie 
PKKP. obowiązana przyjmować w lom bard do 
80 proc. wartości nominalnej na warunki dla 
po życzę k państw ow ych.

Instytucje kredystowe udzielać będą poży
czek amortyzacyjnych na cele mieszkaniowe gini 
nom i instytucjom  do 90 proc. wartości nierucho
mości, prywatnym  osobom do 80 procent lej 
wartości.

Pożyczka będzie wypłacana w pełnej warto 
ści tal pari), stopa procentowa na pierwszych 
20 lat wynosi dla gmin i instytucji 2 proc., dla 
pozostałych osób 3 proc.

Plan amortyzacji określi rozporządzenie wy 
konawcze. Obligację m ają  pupilarne bezpieczeń
stwo, gw arancja państwowa obejm uje oprocento 
wanie i spłaię kapitału. Niedobór procentowy, 
który wwniknie z udzielenia powyższych poży
czek przez w ypłatę al pari) i obniżenie sto
py procentowej, pokryje państwo w 80 proc., 
gminy w 320 proc., na ten cel gmina pobierać 
będzie opłaty komorniane w wysokości 100 pr. 
czynszu.

LTstawa przewiduje uwolnienie od stempli 
i podatku od kapitałów i ren t dla obligacji miesz
kaniowych, domy now onabywane będą wolne 
przez 20 lat od wszelkich podatków od nieru
chomości i podatku od lokali, akt pierwszego 
przeniesienia własności wolny jest od opłaty 
taksy przenośnej państwowej i gminnej. Domy 
te będą wolne od wszelkich rekwizycji i nic będą 
podlegały ustawie o ochronie lokatorów.

To samo tyczy sic dobudówek i nadbudówek 
Tylko gmina ma praw o żądania wywłaszczenia 
wywłaszczone mogą być grunta, budynki zaś o 
tyle, o ile nie są dokończone i budowa wstrzyma 
na jest przez ich właściciela, albo grożą zawa
leniem.

Banki i instytucje finansowe, ich oddziały 
przedsiębiorstwa zabawowe, kinoteatry, które 
rozpoczęły swą działalność po 1-1-1918 roku 
m ają w przeciągu dwuch lat rozpocząć, a w prze

strzelanina po mieście przyczem strzelano rów
nież do domu gdzie rodzice mieszkali

Józef E rdm an urzędnik firmy „Prowodnik". 
zamieszkały pod Nr. 26 przy ulicy W rocławskiej 
widział z okna jadącego welocypedystę z 155 
pułku piechoty, który zsiadł z welocypedu, przy
łożył ucho do ziemi i następnie wystrzelił w gó
rę z rewolweru. W 25 m inut później zaalarm o
wane zostało miasto. Żołnierze niemieccy latali 
po mieście jak opętani i krzyczeli, aby wszyscy 
uciekali do domów- W 10 m inut później na 
ulicy W rocławskiej żołnierze rozpoczęli strzela
ninę do okien z karabinów i kulomiotów, przy- 
czera wiele osób zostało zabitych. Domy ostrze 
liwano kolejno po obydwóch stronach ulicy. O- 
strzeliwano naprzód dom, w którym  mieszkał 
Erdm an, a następnie przeciwległy—Trzebuchow- 
skiego. W domu, gdzie mieszkał Erdm an, wy
bito wszy stkie szyby i znaleziono ze 20 kul.

Kańkowski, urzędnik Banku Państw a zez
nał, że około 11-ej wieczorem widział jak  (żoł
nierz, który siedział w kuczkach w uliczce koło 
Wzajemnego Kredytu w ystrzelił z K arabinu w 
powietrze, po 10 minut, rozległ się drugi wy 
strzał około teatru  następnie trzeci, poczera roz
legła się strzelanina po całem mieście.

Adwokat Szymański, usłyszawszy tentent 
konnicy około l l-e j wieczorem widział z balko
nu  ułanów z kulomiotami przed ratuszem. W 
chwilę później przyjechali dwaj wojskowi cy
kliści z krzykiem „vorsicht", co usłyszawszy ula 
ni rozpoczęli strzelaninę % kulomiotów. Ze wszy

ciągu dalszych dwuch lat ukończyć budowę co 
najm niej jednego idomu mieszkalnego, w. prze-, 
ciwnym razie gmina może im podrożyć op ła ty1 
kom orniane stokrotnie.

W ciągu najbliższych dni ukazać się ma roz
porządzenie wykonawcze, tak by przed zimą moż 
na było przygotować się do wiosennego okresu 
budowlanego, który powinien być początkiem 
ruchu budowlanego w całym państwie.

Jak donosiły świeżo pisma rozporządzenie 
wykonawcze wydane będzie wkrótce.

Buenos ■ Aires (Argentyna).
Europejczyk, który dostaje się w wir. tego 

mezwykle ożywionego miasta, nie ma zupełnie 
czasu lub okazji na jakiekolwiek spokojne ob
serwacje. Zaczyna z takim samym tem peram en 
tern i tą sam ą szybkością jak  buenosarejczycy u- 
żywać życia i jego radości. Jest to tempo ame
rykańskie Stokrotnie zwiększone przez tem pera
ment. południa. Jest to tempo największych 
miast Europy, ale pod modrein niebem południc 
wej Ameryki. Ruch, urządzenia publiczne i 
społeczne, życie towarzyskie, a naw'et piętno 
frenetycznej w prost miłości do swobody i niekrę- 
powania się.

Samochody przebiegają w szalonein tempie 
główne arterje  ruchu. Po sześć w jednym sze
regu ciągną się sznury, limuzyn, powozów, tram  
wajów i dorożek Jest syc-zący, brzęczący, zgrzy
tający i huczący potwór, który wieczorem groź
nie błyska sweini jaskraw em i ślepiami.

Na bulwarze Arenida do May o powtarza się 
życie bulwarowe wszelkich miasl. Elegancja i 
przepych tutejszego życia posiada jednak pe
wien specjalnie am erykański odcień. Panuje tu 
nieograniczona swoboda i każda czy. każdy po
stępuje jak mu się podoba.. W Buenos Aires 
nie trudno jest być „dobrym 1' obywatelem. To
lerancja jest tu posunięta do granic, które jpo- 
dług naszych europejskich pojęć byłyby zbył 
„luźne".

Każdy stara się tu dojść jaknajszybciej do 
njajatku. w kładając w to jaknajniniej pracy i 
pojęcia etyczne są tu lak wygodnie „przystoso
wane1'. że doprawdy trudno nie „zrobić" m ająt 
ku i to w jaknajszybszym czasie. Praca uważa 
na jest tu tylko za przelotny etap, który prow a
dzi do upragnionego dolce fa r niente. Tein po- 
jpołudniowa Ameryka właściwie różni się od pół 
nocnej swej siostrzyey.

Argentyna jest państwem kobiety. Panuje 
ona tu  niepodzielnie i sta je się często powodem 
karjery  lub upadku.

Kobiety południowej Ameryki sa. rozrzutne, 
kapryśnej niestałe. Argentyńczyk uwielbia pięk 
ność kobiecą i marzy o miłości. Kobiety starze-

stkicii stron słychać straszne krZyki i jęki ran 
nych oraz zauważyć się dało zamieszanie ogólne. 
Kanonada trw ała 20 -25 m inut i po chwilowym' 
przestanku rozpoczęła się na nowo. Następnie 
świadkowi udało się sprawdzić, że dwaj cykliści 
stali na warcie na szosie łódzkiej i około ll-e j 
wieczorem zauważyli tłum ludzi, który z pieśnią 
nla ustach zbliżali się do miasta.

Przypuszczając, że są to wojska rosyjskie 
idące na pomoc Kaliszowi, wartownicy wywołali 
alarm  wśród ułanów. Równocześnie od strony, 
Szczypiorny szła również gruppa ludzi, mówią
cych po rosyjsku (t. z. artelszczycy, którzy nie 
zdążyli wyjechać). O nich również donieśli w ar 
towniey. Przypuszczając, że są otoczeni przez 
w ojska rosyjskie, niemcy podnieśli alarm  i rozpo
częli strzelaninę. Na drugi dzień wyjaśniło się 
że tłum  ludzi, którzy szli szosą łódzką byli re
zerwiści, wracając-y z Łasku.

Adwokat Gadomski zauważył również w  
dniu tym wieczorem zaniepokojenie w mieście. 
Stojący na warcie przed Sądem Okręgowym żoł
nierz polak, objaśnił go, że gdzieś rozległ się 
w ystrzał i że. niemcy b o ją  się, aby nie przyszli ko
zacy, Zaledwie doszedł świadek d!o dom u roz
poczęła się strzelanina po mieście, która trw ała 
do godziny 2-ej w nocy.

Publiczność uciekała z ulic do domu w pa
nicznym strachu. Wiele jednak o s ó b  zostało 
rannych i zabitych

(D,. C. K ) .  I
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ją fik- tu nadzwyczajnie szybko. Już w. dwudzie
stym piątym roku piękność ich okwita i kobieta 
taka zaczyna być zaliczana do ,■starych. Argentyń
czycy nie stanowią czystej rasy. Jest tam znacz 
na część półnoeno-am ery kańskiej krwi, ale prze 
waza element /hiszpański Hiszpan taki posiada 
kruczą czuprynę, wielkie ogniste oczy i niewyczer 
paną ochotę do zabawy i tańców. Tak .mężczyźni 
ja k i  kobiety są nadzwyczaj starannie ubrani i 
również starannie upudrowani.

Obecnie jest tu piękna wiosenna pora. a 
w Jecie. Buenos Aires opróżnia. Wtedy zaczyna 
się sezon w Monte wideo, miejscowości kąpielo
wej. położonej nad  Atlantykiem w republice U- 
rugwaj. Wszystko, co zalicza się do dobrego 
towarzystwa, podąża do tej eleganckiej miejsco
wości i rozpoczyna z nowym zapałem to samo ży 
cie, które dopiero co opuściło w mieście.

W salach gry m ożna spotkać wszystkich 
królów byków, owiec i k oni p o łu d n io w ej A me 
rym . bumy. Które są tu w ciągu jedn ej nocy  
prze i wygrywane przewyższają zn aczn ie  obro
ty .kasyna w Monte Carlo Ale d obre tow a rzy 
stw o  jest tu  bogate i n ie  zwraca zupełnie uwagi 
na tak  „drobne straty".

Pomimo to pieniądze są tu główną, sprężyną 
życia, nietylko handlowego, ale i politycznego.

Klasa posiadająca jest tu bogata w wpływy 
(bardziej zamknięta, niż burżuazja Europy.

Estanziero, który jest właścicielem dwudzie 
stu tysięcy sztuk bydła i obszarów, równających 
się obszarowi dawnego niemieckiego księstwa, 
uważa się z a księcia i pana, któremu niełatwo 
dorównać.

Pomimo jednak tych średniowiecznych po
jęć bogaczy tutejszych, pomimo niezliczonych o 
odcieni ras, które zamieszkują ten piękny kraj, 
każdy irgerttyńczyk czuje się przedewszystkiem 
obywatelem swego raju. Jest p a tr jo tą ito  go
rącym p a tr iotą i kocha swą piękną ojczyznę z 
całego serca

KRONIKA.

Wszystkim, którzy oddali ostatnią 
usługę drogim nam zwłokom S. p.

Ottona Eryka Werdy
a w szczególności ks. pastorowi Wende- 
mu, Szan. Panu Dyrektorowi Gimnazjum 
Miejskiego, p. Pacholskiemu, pp. profe
sorom oraz kolegom zmarłego, składamy 
serdeczne MBóg zapłać" z głębi zbola
łych serc

małka, brał i szw agier.

-  z  r a d y  m i e j s k i e j .
Poragdtek dzienny posie&ziema Kaliskiej Rady . 

Wiejskiej w  dniu <11 styczffiia ił923 r. o  godz. 6-ej 
wieczorem w  sali posiedzeń Sądu Okręgowego.

1) Odczytanie protokułu z .ostatniego posiedzenia.
2) Sprawoatfairrie z posiedzenia Rady Nadzorczej 

powiatowej kolejki KaJiśko-Turećkiej.
3) Zatwierdzenie regulaminu dla elektrowni miej

skiej. *
4) Podwyższenie ceny za gaz.
5) Powtórne uchwalenie pożyczki w wysokości 

ł®,000,000 mk. na kupno bielizny d-a szpitali miej
skich.

6) Przyznanie pracownikom miejskim (dodatku wy
równawczego do pensji na m. grudzień w wysokości 
tO proc. poborów listopadowych.

7) Sprawa podatku szkolno-szpitalpego, od piwa 
i zmiana statutu o podatku biletowym.

8) Uchwalenie opłat kancelaryjnych za czynności 
Urzędu Mieszkaniowego przy Magistracie.

9) Sprawa sporządzenia planów regulacji mia
sta i w 2T,vlązku z tem uchwalenie pożyczki na ten 
cel z» Skarbu Państwa w ‘ wysokości 16,000,000 mk.

30), Uthwaksme porządku rozpatrywania preli- 
wpiarza budżetowego (miasta na 1923 fok. i

II) Wolne wnioski.

KONFERENCJA NAUCZYCIEUSKA.
\Y dniu 7 bin. odbyła się w sali gimnastycz 

nej przy szkole 3 Maja konferencja nauczyciel
stw a szkół powszechnych m iasta K alisza ' ze 
współudziałem pp Inspektora Szkolnego oraz 
zastępcy Inspektora.

Posiedzenie zagaił Inspektor szkolny pan 
Glinicki, który w serdecznych słowach powitał 
zebranych i podkreślił, że konferencja powyż
sza jest wspólnem koleżeńskim posiedzeniem, 
gdzie osobę Inspektora uważać należy nie jako 
Inspektora-zwierzchnika, lecz jako kolegę-współ- 
praco wnika.

N a p rzew odn iczącego  posied zen ia  w y b ran o  
p. In sp e k to ra  Szkolnego.

Po odczytaniu porządku dziennego zrefero
w aną została sprawa samokształcenia nauczy
cieli przez urządzanie wspólnych posiedzeń i 
wygłaszanie ref e.ratów. W tym celu wybrano s o 
cjalną komisję, składającą się z 12 osób, której 
zadaniem będzie nadanie kierunku pracy samo 
kształceniowej i wybór odpowiednich tematów.

Następnie Inspektor Szkolny p. Glinicki wy
głosił bardzo zajm ujący referat „O wychowaniu 
m oralnem ".

W wolnych wnioskach między innemi po
ruszoną była sprawa wypłaty poborów służbo
wy ctł nauczycieli, w związku z wzmianka w .  

„Gazecie Kaliskiej" z dnia 6 stycznia rb.
Zebrane nauczycielstwo szkół powszechnych 

m. K alisza jednogłośnie postanowiło zw rócić się  
ć o  Redakcji „Gazety Kaliskiej" w sprawie sproś

towania wzmianki o poborach nauczycielskich 
za miesiąc styczeń br.. gdyż opóźnienie wypłaty

n 3 P}ło. 1110 z winY Inspektora Szkol
nego który od dnia 1 stycznia, z powodu przeję

działu finansowego przez K uratorjum  Szkol
ne. poborow me asygnttje: ani też nie z przy
czyny nieznajomości rozporządzenia Rady 'Mi
nistrów. lecz wskutek spóźnionego nadesłania 
przez K uratorjum  asygnat.

ZABAWA U WIOŚLARZY
13 stycznia 1923 ,rokvtf Koło młodzieży wioślarskiej 

. T- -Wioślarskiego u rz ą d ź  wieczór ta
neczny połączony z częścią koncertową, dla człon- 
kójw- * Wprowadzonych osobiście prZez nich gości.

Wejście na zabawę tylko do  godz. 12-ej w nocy. 
oczjątek punktualnie o goidź. 9-ej wieczortem.

ZAK£AD MAGDALENEK W  KALISZU W 
dińiu 8-ymI bm. siostry  M agdalenki nabyły willę do
ktorowej Kosteckiej na Korczaku ,na Zakład poprawczy 
dziewcząt za 21 rmljonów marek.

OSOBIS7 E. Ks. -Prefekt Martuzalski, który 
przez parę miesięcy bawił w, Stanach Zjednoczonych 
Ameryki Północnej powrócił do  Kalisza.

STBASZLTWY WYPADEK
W fabryce haftów sukcesorów R. Fraenkla 

przy maszynie, I. z. „bobinek", pas transm isyjny 
chwycił 18-lelnią robotnicę Helenę Musiałek za 
rozpuszczone włosy i momentalnie poprostu os
kalpował. Biedna denatka w- kilka chwil po 
wypadku skonała na wstrząs mózgu. Mesi to 
przestroga dla drugich robotnic by czesały wło
sy krótko i do pracy nie przychodziły w nadzwy
czajnych fryzurach.

O  WYJAZD DO KANADY.
„Dziennik Gdański" komunikuje. Wbrew twier

dzeniom pewnej części prasy polskiej, jakoby rząd 
kanadyjski zamierzał utworzyć w Polsce biuro w er
bunkowe dla emigrantów do Kanady, oświadczył ko
misarz rządu kanadyjskiego w Gdańsku Jepps współ
pracownikowi „Dziennika Gdańskiego" że nic, mu 
o tem uje wiadomo. Chcący emigrować z Polski 
dio Kanajdy będą badani, cZy nadają się na fermeróW. 
Dla reszty- emigrantów obowiązują dotychczasowe o- 
graniczenia.

WARUn EK NA WYJAZD DO FRANCJI
•Wobec nadużyć jakie miały kilkakrotnie miejsce 

w związku z wyjazdem robotników polskich do Fran
cji. Związek stowarzyszeń odbudowy dzielnic znisz
czonych (Confederation Generale des Associations des 
regions d'evastees ), który otrzymał oid rządu fran
cuskiego mandat dla werbowania robotników do robót 
rolnych w e Francji, podaje do wiadomości, że każ
dy  robotnik, który przybywa z. Polski do F rancji 
musi przied wyjazdem zawrzeć pisemną umowę z agen
tem Stowarzyszania. 'Umowa ta w inna zawierać jak- 
najściślejsze określenie obowiązków, miejsca pracy, 
wynagrodzenia, oraz terminu kontraktu.

iRZECZPOSPfDLlTA.
„Kurjer Wieczorny" podał wiadomość, że głów

ny organ Ch-Je-Ny „Rzeczpospolita" został sprzeda 
ny klubowi P.S.L. „Pjasta‘A

jak  informują zostały wymówione' pomady wszy
stkim pracownikom drukarni z terminem dwutygo* 
dlniowym, jak również c a t personelowi oadministra- 
cji tego pisma z terminem trzymiesięcznym.

-  PODZIĘKOWANIE.
Zarząd Akademickiego Koła Kaliszan niniejszym 

składa serdeczne podziękowanie p. p-re/. Młynarskim 
jfe. złożone dfo redakcji „Gazety Kaliskiej" mk. 10. 
000 na rzec? Koła,

-  KIESZONKOWA KRADZIEZ. r
W  dirt. 30 i efekł. miesiąca niejakiej Gitii Katz 

Bkfadzjiomo n a  Nowym Rynku z kieszeni 25.000 mk. 
Sprawca kradzieży 18-letni Andrzej Sieron został . 
schwytapy i oSadStony |W( areszcie.

-  ZNALEZIONE RZECZY.
Niedawino umieściliśmy w uaszetn piśm ie wyli- 

ozenie przedmiotów pochodzących Z kradzieży, a  
Znajdujących się Wi tutejszej policji! Notatkę tę 
prztedYukowała gażeta „Pożener Jiageblatt" i \ nieja
ki /Adolf Neumah/u który w  swoim czafeie teotetał okras-

Ćbfiony, dowiedział się ot tem, że rzeczy jego znajdując 
się w  Kaliszu: i  ;jako prawy właściciel otrzymał je z , 
powrotem. Sprawca|mi tej kradzieży okatzafi się n ie-, 
jacy Kędzia i StrZęleckf Franciszek — obaj kaliszanie.

-  SCHWYTANIE ZCODZIEJA.
Przelu kilku dniami w mieszkaniu Apolonji Kle- 

szewskiej przy ul. Towiarowej 13, nieznany sprawca 
skradł różną bieliznę i garderobę-, na ogólną sumę 
100 tysięcy marek. Dzięki energicznemu dochodze
niu sprawcę kradzieży Wykryto. Okazał Się nim nie
jaki j  WTiśniewfeki.

— O  POZWOLENIFj NA BRON.
Ze źródeł oficjalnych dowiadujemy się, iż Sta

rostwo Kaliskie, chcąc umożliwić jaknajrychlejsze za-, 
łatwianie proszących o |x>zw0iema na broń palną, 
nakazało składanie podań o -’./w ulim ;, na broń pąl- 
ną Jak krótką jak myśliwską w oiurach Komisar*-

tatu Pol. iPjanstwow. Kaljsz i właściwych Posterun
ków P.p. Podania zyożone ma posterunku Policji prZe- 

słaiie zostają bezzwłocznie d o  Starostwa,'* skąd po 
pewtnym czasie Starający się o  zezwolenie otrzymuje 
odpowiedź o sppSohie załatwienia jego prośby. Jak  
nam wiadomo ilość pozwoleń na broń myśliwską 
jest ogranjczpna, a ta  że względu na ogromnie wy
niszczony w naszym powiecie zwierzojstan.

Podania należycie umotywowane zaopatrzone być 
mają hast. załącznikami:

a) opłatę stemplową iw wysokości: 1200 mkp. odt 
podania i 50 mkp. od każdego załącznika,

b) fotografję roztniarówi 6 X 9  t!m.
cj zeszłoroczne zezwolenie na br0ń palną,
u) zaświadczenie Urz. Gm. o posiadanym obszante 

ziemi własnej.
e) uwierzytelniony przez Urząd-Gminy odpis kon

traktu dzSerża/wy terenów. o
f) ztnaczek pocztowy naoidpoWjedź.
Przjy plod'anjach a  broń palną krótką załączniki 

pod d. i e są zfijędne. W wypadku uwzględnienia 
prośny petenci Zostaną powiadomieni o  terminie sk ła - 
alaniu opłat, poczem wręczone zostaną im zezwolenia, 
p o  Jktore z(głaszać- się należy ,do wskazanego Biura 
Starostwa wraz: z posiadaną bronią.

■Wysokość opłat skarbowych wynosi: 
zfa broń krótką mkp. 500. za broń myśliwską 

mkp. 2000. &  kartę łowiecką mkp. 2400.
W ysokość opłat komunalnych ta Sama, co i opla* 

skarbowych.

- -  GDAŃSKIE SPRAWOZDANIE RYNKOWE.
Firmy Marchlewski Zawacki, Gdańsk, Mimchen- 

gasse 1 Pomorska Hu:łownia Kolonjalna, Centrala 
w' Grutbjiądżu za 0|ci j g styejzpia 1923 r.

W tygodniu przed i jx)świątecZnym giełda CidaS- 
ska wyczekiwała konkretnych decyz:ji zapowiedzianej 
konferencji w Paryżu. W jpeczfątku .ubiegłego (ty
godnia wstrzymywano się, Zwłaszcza na giełdkie dci 
wiz od zakupów i to z powodu stanowiska, jakie 
powzięła Anglja Wobec kwestji reparacyjnej. Jednak
że nadchodzące z Paryża wieści nawet największych: 
optymistów przekonały, że fistot/ue wielkich rezuFt 
tatów spodzfiewać się trudno, co zostało także po
twierdzone zerwaniem konferencji Paryskiej.

Giełdę interesuje teraz (jedynie ta kwest ja, d4y 
Francja obsadzj -dalsze obszary Niemiec, czy też s i t  
wstrzyma od tego kroku, który według zapatrywania, 
Anglji byłby dla gospodarczego położenia Europy 
bardzo bickorzystay. W GidańłSku na początku Vtŷ *- 
godnja notowano za markę polsk. 41,11, Za dólara 
726S. Wi końcu tygodnia za Tnkp. 45,99, za dołj 
8521,25. Giełda Warszawska na początku tygodnia 
notowała za markę niem. 2,52, 'za doi. F/.S0O w 
końcu tygodnia za (mkn. .2,117, za doi. 18.490 Na ryn
ku towarowym nich się ożyw ia

Kawa: Sytuacja !na rynku światowym spokojna 
Brazylja cen nie zmieniła. Kontraktów Większych ni* 
poczyniono. Na rynku gdańskim Zapasy zmniejszają 
się. Popyt ma tańsze gatunki 
' W ciągu tygodmia notowano za kgL

Rio 2400 rnkm. ,5220 mkp., Viktorja 2450 mkn- 
5310 mkp., Guatemala i. 3700 mion. 8360 mkp G ua
temala II. 3440 mkn., 7600 mkp.

Herbata: Tendencja na rynku światowym  w dal
szym ciągu mocna pfZy ożywiooKrn p0pvcie. 3 ańsze 
gatunki Są na wyczerpaniu.

Morning Gongo 4385 mkn., 9560 mkp. Java Pecco 
2050 mkn. 12,816 mkp., Java O range Pecco 6250 mkn. 
13248 mkp.

Kakao: Celny bez Zmiany. Tendencja spokojna. 
Popyt ma rynku tut nieco ożywiony.

Ameryk. „Bhimenthal" 940 mkn. 2044 mkp. An
gielskie 22 p ro c  tłuszjóśu 920 mkn. 2000 mkp.

Ryż: Tendencja na rynku światowym mocna. Za
pasy Gdańskie są na wyczerpaniu. Poczyniono wię
ksze transakcje na dostawę na wiosnę. Obrotów' na 
towar loko poczyniono małe,

Burma II. original 610 m kn. 1324 rnkp. Burma II. 
Muhlenw'are 607 mkn. 11318 mkp.

Korzenie Kraje produkcyjne podwyższyły swoje 
żądania, Wobec tego tendencja modna >

Pjepra Singapore 1760 mkn. 3828 mkp. Cassia 
llgmea 1720 rnlcn. 3741 mkp. iGoźdźiki Zanzabar . 
4320 mkn. 9396. mkp. '  <

Sledzte: Cena wzrosła w  dewizach obcych. Z 
powodu iłljżającego Się postu poczyna się popyt o- 
żywjać. Na rypiku gdańskim znajdują się tylko ma
łe  partje śledzi Vaar 20 r,

Norw. V!aar 20 jt. 39600 mkn. 86.2470 mkp. Jap- 
mouth Matties 74000 mkn. 160950 mkp. Crownbrandl 
Matties 70830 mkn. 154060 mkp.

Cany w  markach ą>olsk. i niem. rozumieją BR 
wyłąolnie cła pi«y kursie (na giełdzie gdańsktĄ 
doi. 8600, £. 40000, Hfl. 3400 fr. fr, 590) (na cieł- 
d/Se warszawskiej) d ,o t 19000 niem. 2,20, Hfl.
£- S7.700 mk.



GAZETA KALISKA -11 stycznia 1923 roku^ Na 7

Zfcąd pochodzi drożyzna
Dopóki pieniądz, zapomocą którego mierzymy , 

wartość towiaru lub jakiegokolwiek świadczenia, nie 
będzie posiadał «atn |w sobie stałej wartości, dopóty 
Żadne płace lub ceny, mierzone tym Zmiennym mier
nikiem , n ie  mogą óyć state, a w; miarę- apajdkiuf
wartości pieniądza muszą się podnosić.

Stała więc wartość pieniądza jest pierwszym wa
runkiem  stałości cen.

Wszelkie poszukiwanie dziś powodów drożyzny, 
pomijając ten pierwszy i  Zasadniczy czynnik, są nie 
«ecZowe, a stosowanie jakichkolwiek środków, które 
n ie poprawiają wartości pieniądza są bezcelowe. 
i Dla poprawy pieniądza jest niezbędne, aby pie
niądz. był oparty n a  złocie, (a nie był papierkiem', 
drukowanym bez 'końca, i (miary di a pokrycia deficytu 
państwowego.

^Osiągnięte to być .może jedynie przez gruntowną 
-sanację skarbu państwa, przyczyniającego się dziś d!o
sta łe j obniżki pieniądza. ,

Sanacja skarbu dokonaną być mioże jedynie przez.;
a) oszczędności w wydatkach państwa, a prze- 

dewszystkiem nieobciążanie budżetu państwa wydat
kami, które gospodarczo winne znaleźć samodzielne 
pokrycie koleje, węgiel, chleb etc.)

b) uproszczenie administracji przez skasowanie . 
(urzędów i agend rządowych niebędacych konieczno
ścią,.

c) oddlzielenie przedsiębiorstw' państwowych (fcc- 
ie je , majątki państwowe) od administracji, celem pro

wadzenia tychże na zasadach gospodarczych o Odręb
nym budżecie i pod  kontrolą jedynie rządu, -w spo
sób zabezpieczający od deficytów.

d) obciążenie ludności obowiązkiem płacenia na
leżytych podatków i opłat na rzfccz państwa dla po
krycia kosztów Wojska policjij szkół etc.

e) jednoczesnego wprowadzenia pieniądza opar
tego na zfcucje, które -otrzymane być może od zagrani
cy tylko wtydy, gdy przodujące państwa Zachodu mieć 
będą ‘ufność d|o (polityki gospodarczej Polski.

f) podniesienie wydajności prćy ceifem zwiększe
nia wytwórczości niezbędnej d la wzmożenia wywozu 
i dorówhania go wwozowi.

Gdy te  warunki popraw y^ karbu i  pieniądza bydą 
urzeczywistnione, wtedy dopiero nastąpić może usta
lenie się cen.

Niestety zarządzenia powyższe wymagają niezmier
nego Wysiłku rz@du, Sejmu i społeczeństwa a także 
dłuższjego czasu wobec zaniedbania t'ej sprawy ogół 
zaś, nieświadomy skomplikowanych zjawisk ekonomicz
nych, domaga się >zearZądzeń doraźnych, mogących 
w jego przekonaniu Zaradzić złemu.

Tymczasem zarządzenia te, przeważnie o charak
terze policyjnym, drożyzny nic zmniejszają, natomiast 
przyczyniają się niezmiernie do zmniejszania produk
cji, co w  skutkiUj swym staje się nowym -czynnikiem 
.drożyzny. Walka^ z drożyzną wyrażająca się w usta- 
leniu cen maksymalnych lub wytycznych, poniżej, re
alnych .kosztów i w sprzedawaniu — po tych cenach 
— nagromadzonych lub ukrytych towarów — powię
ksza konsumeję i pogarsza bilans państwa. Zarów
no zakaZy wywozu produkcji krajowej pogarszają ten
że bilans.

Jakim też sposobem policyjna walka * drożyzną 
może dać realny skutek, gdy  trwa najważniejsze czyn
niki, decydujące o drożyźnie, a  mianowicie: kurs 
pieniądz* na  giełdzie pieniężnej i cena zboża <14 
giełdzie Zbożowej, ani nie. jsą ani nie mogą być poct* 
dane nakazom policyjnym, będąc wyrazem wolnego 
zaofiarowania i kupna. Ponieważ fzaś wzrost ceny 
towaru Wynika albo -Ą obniżenia wartości pieniądza, 
albo z podwyżki kosztów towaru, na który przeważnie 
składa Się cena zjboża, — jasno wynika, że wszelkie 
zarządzenia policyjne, dotyczące -pozostałych — poz* 
temi giełdowemi transakcjami — operacji, nie ma
jących tak decydującego wpływu na drożyznę, nie 
mogą dać żadnego skutku.

Walka z drożyzną bez usuwania istotnych, przy
czyn zła, upodobnioną jest conajmniej do reperacji 
rys w ścianach domu, który s ię  rysuje wskutek /tfych 
fundamentów'. Njc nie pomoże zatynkowanie przez' 
mitidkańców .ryjs j optyczne usunięcie zła , g d y  fun
damenty, na  których spocąywla (jjitdowla, nie Są w sta-' 
nie jej wytrzymać, a “Zaniedbańi<> ich naprawy dopfó- 
wadzi bujdowlę niechybnie do ruiny, grzebiąc miesz
kańców.

Na drogę zasadniczej poprawy skarbu i pienią
dza. weszła już, dzięki jpomocy Ligi Narodów, AuStrja. 
Jest niezbędne, aby opinja publiczna w Polsce dom a
gała (się (pd!(Sejmu* i rząjdu bezzwłocznej poprawy skarbu 
Ł aby społeczeństwo współdziałało tej poprawie, . 
spełniając chętnie ofimy i obowiązki ma rzecz oań- 
stwą. ' PIOTR DRZEWIECKI.

Kaliski Związek Stowarzyszeń Spożywców w Kaliszu,
 ........ ~.... c z ło n e k  ■- ■■■■ - ■■■■■  r -------- ------ -------

Związku Pttlskkh Stowarzyszeń Spożywców w Warszawie,
O rgan izacja  P o lsk ich  S to w a r z y sz e ń  S p o ży w có w  Ziem i K alisk iej.

Czynności rozpoczął dnia 4 kwietnia 1922 r. Biuro i składy towarów mieszczą się przy 
ulicy Babinej JSłS 19, l piętro, skład nafty i soli przy stacji kolejowej.

Członkiem Związku może zostać tylko polskie stowarzyszenie spożywców, posiadające 
statut luzgodniony z ustawą o spółdzielniach i zarejestrowany przez Sąd Okręgowy oraz 
w swej działalności przestrzegające ściśle zasady spółdzielcze.

Obroty związku dnia 15 grudnia r. b. wynoszą 189.000.000.
L ista  S to w a r z y sz e ń  n a le żą c y ch  da Zw iązku:

14. Kościelec- „Odrodzenie" czł. 146,
15. Tłokinia „Tłokinianka" czł. 87.
16. Goliszew „Jedność" czł. 138.

1. Rajsko „Bratnia pomoc" czł 327.
2. Koźmihek „BratnUr-pomoc" czł. 364.
3. Opatówek „Zgoda" czł. 337.
4. Lisków „Gospodarz" czł. 464.
5. Staw „Społem" czł. 236.
6. Błaszki „Błaszkowianka" czf. 325.
7. Iwanowice „Jedność" czł 310.
8. Szczytniki „Rolnik" czł. 80.
9. Giżyce „Jedność" czł. 275.

10. Blizanów „Jedność" czł. 365
11. Dzierzbin „Gospodarz" czł. 260.
12. Ceków „Spójnia" czł. 285.
13. Kalisz „Społem" czł. 246.

17. Rychnów „Rychnowianka" czł. 148.
18. Brudzew „Zgoda" czł. 216J
19. Kamień „Samopomoc" czł. 221.
20. Nosków „Wspólna praca" czł. 278.

Zgłosili przystąpienie:
21. Góra „Góra" czł. 158.
22. Pieczysko „Dźwignia" czł. 176.
23. Przespolew „Nasz sklep" czł. 185.

Członków 5627.
S k ład  Rady N ad zorczej:

1. Prezes Rady ks. Józef Mężnicki proboszcz par, Rajska, zastępca Prezesa Rady Związ
ku Polskich Stowarzyszeń Spożywców w Warszawie.

2. Zastępca p. Prezesa Rady Wincenty Młynarski z Kalisza, prezes Sądu Okręgowego.
3. Sekretarz Rady p. Edward Paszkowski z Kalisza, sekretarz Sądu Okręgowego.
4. Członkowie: p. Aleksander Chrostowski z Dąbska, obywatel ziemski.
5. p. Władysław Chojnacki z Tłokini, gospodarz.
6. Ks. Wacław Linowiecki, proboszcz z Brudzewa.
7. p. Władysław Tęsiorowski, sekretarz Sądu Pokoju w Błaszkach.
8. p. Józef Karpisiewicz, gospodarz z Nakwasina.
9. p. Józef Pawłowski ze Stawu, organista.

3394

V  v  ryCl r ł • Kierownik F r a n c isz ek  Sm yk.
Ć.CjjU, Zastępca Edward P a sz k o w sk i.

Zginął paszport * Osoba iatelioentlia Buchalterka
wydany przez Urząd gminy . . .  wieku skrom- samodzielna potrzebna za-
Strzałków na .mię Zof). w średa.n. wieKu, sKrom oferto składać nod

Męderskiej.

Zginął ?l8łPQiłI s
wydany przez Urząd gminy 
Iwanowice na imię Mar- 

janny Sabat. 69

Zginął dowód osobisty
wydany przez wójta gminy 
Kalisz na imię Leokadii 

Kucharskiej 67

Zginął dowód osobisty

61 nych wymagań, zna gos- 
— podarstwo, przyjmie miej 
fc: see gospodyni.

Wiadomość Ogrody Nfi 6.

raz. Oferty składać pod 
„Buchalterka" w Admin. 

Gaz. Kai. 48

P r z e d s ta w ic ie ls tw o :  Sp. A nc.$
LAMBERT & KRYSIAK, WARSZAWA, NIECAŁA 8.

OGŁOSZENIE.
Komornik przy Sądzie Okręgowym w Kaliszu, J ó z e f  

łftotyle w sk i, zamieszkały w Kaliszu przy ulicy Warszaw
skiej JVe 2 ogłasza, że w dniu 18 stycznia 1923 r. od godzi
ny 10 z raną w Kaliszu przy ulicy W odnej pod Nb 11, odbę
dzie się sprzedaż przez licytację ruchom ości, a mianowicie; 
mebli, urządzenia piekarni i wózka do rozwożenia pieczywa 
należących do Abrama Erlicha ocenionych na 34.650 marek.

Kalisz, dnia 4 stycznia 1923 r.
72 Komornik: J ó z e f  P ls ty le w sk i

£ I d 31 ć t k a * f IZ » » ! $ « « ? s l i l  m otay tytoń Z  
1  P F  d l a  s m a k o s z ó w . * -^ !  *
51 Kto pali—Ten chwali!! Czysto polski wyrób. ^

Fabryka tabaki JU LJA N "K R Ó L, BjdgOSSCI- 

KORZYSTNE KUPNO.

63

Egzemę, liszaje itp
le c z y  m e ś ć

L ain  Age"
sprzedają apteki i składy 
apteczne. APTEKA K. GĄ- 
SECK1EGO w Warszawie,

Egicąl paszport

Do GOSPODARSTWOsprzedania kuchnia na 
węglach ruchoma. 

Oglądać można codziennie w 
sklepie S. Berkowicza przy ul. 

Babinej M> 19. 44

Osoba 'a
m ł o d a  i n t e l i g e n t n a

wydany- przez magistrat wydany przez magistrat- u zy k ęf*
miasta Kalisza na i im ię  miasta 
1LV| Bajii Kldin.

Kalisza na imię może w yjechać.

flodafctar N. aiCDWR^.
66 Hipolitą Niewiadomskiego. Wiadomość w Adm. „Gaz. Kal “
“ ' ~ iWydawm* — -Jiazeta Kaliska" Spół. z ogr. odp

175 mórg pszenno-buracz. ziemi, w tem 15 mórg łąki, ogród 
owocowy i warzywny. Żywy inw.: 4 konie, 15 sztuk bydła 
10 świń, 2 owce, drób itd. Martwy inwentarz nadkompletny- 
Budynki gospodarcze masywne 1 klasy, 2 domy mieszkalne

o 6 i 2 pokojach 
za  c e n ę  6 0  m ilj. mkp. n a ty ch m ia st do nabycia*  
Ogrócz powyższego polecam w wielkim wyborze majątki 
zięmskie, gospodarstwa od 30 do 150 mórg, z rąk niemieckich

S p ie sz n e  z g ło s z e n ia  u p ra sza  37

M. PRZYBYŁ P o zn ań  m- wm h u p- tu.
I ) ru k  „G azety K a lisk ie j"  A leja Józefiny  1.


